
Autostopem prez życie 
Przemysław Skokowski 

Czy trzeba mieć miliony, żeby podróżować po świecie? Niekoniecznie. Czasami 

wystarczy wielka pasja, odwaga i konsekwencja. 

Z Autorem przemierzamy autostopem 26 000 kilometrów z Gdańska przez 

Rosję, Kazachstan, Kirgistan, Chiny, Laos, Tajlandię aż do Birmy. W tym czasie 

kazachskiej rodzinie pomagamy przy budowie jurty, uczestniczymy w lekcjach 

angielskiego w sierocińcu w Tajlandii, uciekamy też przed uzbrojonymi 

Laotańczykami. To tylko niektóre z licznych, niekiedy zwariowanych przygód 

Autora. Jeśli nadarza się okazja to nawet skaczemy na bungee. Podczas tej 

podróży, trwającej ponad 3 miesiące, Autor nie zapomina też o najciekawszych zabytkach znajdujących się 

na trasie, takich jak: moskiewski Kreml, Wielki Mur Chiński, Terakotowa Armia, czy świątynie w Pagan. 

Udziela też wielu wskazówek wszystkim tym, którzy chcieliby odbyć podobną podróż. Książka przepojona 

jest pozytywną energią, którą Autor zaraża Czytelnika. 

Samozwaniec. Tom 1  
Jacek Komuda  
 

Rok 1605. Polskie wojska wkraczają do Moskwy. Fantastyka? Nie! 

Najprawdziwsza prawda historyczna! Opowieść o największej, awanturniczej 

wyprawie Polaków, porównywalnej z podbojami hiszpańskich konkwistadorów. 

Wyprawie po koronę carów Moskwy, zwanej Trzecim Rzymem. Książka o 

zderzeniu dwóch światów - wyrosłej na gruncie wolności szlacheckiej 

Rzeczypospolitej i ksenofobicznej Moskwy, odgrodzonej od Europy murem 

prawosławia. Opowieść o fenomenie husarii i wojska polskiego, zwyciężających 

na mroźnych stepach i lodowych pustkowiach Rosji, gdzie wieki później klęskę 

poniosły armie Napoleona i III Rzeszy. Pierwszym tomem "Samozwańca” rozpoczyna Jacek Komuda nowy, 

poświęcony stosunkom polsko-rosyjskim cykl "Orły na Kremlu”. 

 

Okopy Świętej Trójcy. Rozmowy o życiu i ludziach 
Marek Nowakowski 

 
Okopy Świętej Trójcy to dwadzieścia jeden rozmów, jakie przeprowadził z 
Markiem Nowakowskim Krzysztof Świątek. Książkę kończy rozmowa 
Nowakowskiego z Grzegorzem Eberhardtem, będąca swoistym alfabetem 
autora Benka kwiaciarza. 
 
Okopy... to nostalgiczna opowieść o tym, co minęło, o wędrówkach po 
zmieniających się ulicach, o przystankach w Warszawie, których już dziś 
nie ma dla niego. Te przystanki to niepowtarzalne miejsca, w których żyli 
niepowtarzalni ludzie. Znika ta uroda miasta, która była tkanką jego 
opowiadań. Dziś w coraz bardziej anonimowej architekturze zamieszkuje 

społeczeństwo nomadów, pozbawione sentymentów, zasad, zachłyśnięte gadżetami. 



Wolność myślenia ogranicza także komercjalizacja. Wszystko wiąże się z dobrami materialnymi, 
zapewnieniem wygody, przyjemnością. Byle życie wypełnić po pracy uciechą. Wtedy wszelkie 
dociekania, dyskusje nie są potrzebne, bo psują nastrój, odbierają dobre samopoczucie. Dlatego o 
wspomnianych ludziach z moich Włoch mówię tak romantycznie, bo kojarzą mi się z pięknym 
obrazem - jak to na Agorze w Atenach przechadzał się Sokrates, a za nim słuchacze. Rozważali, 
dociekali. I tylko pozornie nie miało to znaczenia dla bieżącego życia. 
Niezwykle cenne w tej książce są mistrzowskie portrety znajomych i przyjaciół pisarza, takich jak 
Stefana Kisielewskiego, Gustawa Herlinga-Grudzińskiego, Janusza Szpotańskiego, Jana Józefa 
Szczepańskiego. 
 

Moja walka. Powieść 1  
Karl Ove Knausgard   

 
Moja walka — precyzyjna, wciągająca  i bardzo mocna. 
Autobiograficzna powieść, w której rzeczywistość przeraża bardziej niż 
najmroczniejsze skandynawskie kryminały. Literackie przedsięwzięcie na 
skalę porównywalną do cyklu Marcela Prousta W poszukiwaniu 
straconego czasu. Książka wielka w niejednym znaczeniu tego słowa. 
Wszystko zaczęło się w Malmö, nocą 27 lutego 2008 roku, gdy 
trzydziestodziewięcioletni Karl Ove  Knausgård rozpoczął analizę swojego 
życia. Po publikacji pierwszego tomu Mojej walki świat czytelniczy  
wstrzymał oddech… Autobiograficzna książka — opisująca intymne życie 
rodzinne i najbliższych — wzbudziła tak ogromne zainteresowanie i 

wywołała taki skandal, że wiele norweskich firm wywieszało oficjalne tablice zakazujące 
rozmawiania na temat tej powieści w pracy. Prawa do  wydania Mojej walki zakupiło 
dziewiętnaście krajów, a krytyka światowa uznała ją za arcydzieło.  
Powieść otwiera opis śmierci, od którego może zakręcić się w głowie.  Dalej pisarz Karl Ove  — i 
jednocześnie bohater powieści —  opowiada o swoim siłowaniu  się z życiem, z samym sobą i 
własnymi ambicjami literackimi  oraz o konfrontacji z ludźmi, którzy go otaczają. 
Bohater jego opowieści nieustannie toczy dwie walki. Pierwszą — z przeszłością, okresem niemal 
całkowicie zdominowanym przez despotycznego ojca, ale także czasem dorastania, własnych 
poszukiwań i marzeń o niezależnym życiu. Druga to ciągła szarpanina z codziennością, wymagającą 
jednoczesnego bycia ojcem, mężem i pisarzem. Poza tym jest to etap pierwszych podsumowań i 
życiowych porządków, ściśle związanych ze śmiercią ojca. 
Ta opowieść — pełna dociekliwych obserwacji i oryginalnych przemyśleń —  przedstawia życie w 
świecie, który wydaje się kompletny, skończony, zamknięty. Ukazuje codzienność, fascynacje, ból,  
miłość, przyjaźń. Dotyka tego, co dobre, wrażliwe i przykre. W tajemniczy sposób buduje 
przestrzeń, w której można  się zanurzyć. 

  



Policja  
Nesbo Jo 

 
„Policja” Jo Nesbo to zatrważająca historia o bezmiarze zła, do jakiego 
zdolny jest człowiek. 
Zdawać by sie mogło, że znalezione zwłoki oficera policji, leżące 
w miejscu dawno popełnionej nierozwikłanej zbrodni, to tylko zbieg 
okoliczności. Jednak w następnych miesiącach, w tym samym miejscu, 
giną kolejni funkcjonariusze badający tę sprawę. Na miejscu 
przestępstwa morderca nie pozostawił żadnych śladów. Schemat 
postępowania staje się oczywisty. Policjanci umierają za nierozwiązane 
zbrodnie z przeszłości... 

W tym samym czasie w szpitalu leży w śpiączce ciężko ranny mężczyzna. Pilnuje go sztab 
policjantów, a jego tożsamość jest objęta ścisłą tajemnicą... 
 

 Sońka 
Ignacy Karpowicz 

 
W życiu Sońki wszystko skończyło się dawno, dawno temu, wraz z wojną. 
Przeżyła i poczuła wtedy tyle, że później już ani żyła, ani czuła, mając 
jedynie wspomnienia i psią obrożę z gotyckim napisem. Przypadkowe 
spotkanie przy wiejskiej drodze daje początek opowieści, która wreszcie 
może zostać wysłuchana. 
Powiernikiem Sońki zostaje Igor - wzięty reżyser teatralny - który 
niespodziewanie znalazł się gdzieś poza zasięgiem sieci komórkowych. Na 
bieżąco przekształca historię staruszki w sztukę teatralną, tworząc 
własną wersję wydarzeń. A kiedy zdawać by się mogło, że wyczerpał już 
limit pomysłów, w wiejskiej chacie pojawia się Ignacy, o którym Igor 

uporczywie próbował zapomnieć...  
Sońka to wielka, ale kameralna, prosta, choć niełatwa, wyciszona, lecz kipiąca emocjami, 
pacyfistyczna, a jednocześnie brutalna historia przepełniona miłością. Autor wykorzystuje 
konwencję romansu wojennego, by opowiedzieć o  kiedyś i teraz; o tu i tam; o piekle i raju 
pamięci.   
Ignacy Karpowicz po raz kolejny zaskakuje, jeszcze bardziej zachwyca i udowadnia, że po sukcesach 
Balladyn i romansów oraz ości na dobre wszedł do literackiej superligi. 

Widziałam. Opowieści wojenne  
Maria Wiernikowska 

 
Korespondent wojenny. Rzadko jest nim kobieta. Maria Wiernikowska – 
znakomita dziennikarka – była w samym środku wydarzeń określanych 
słowem: piekło. Czeczenia, Bośnia, Gruzja … Mijają lata i blakną 
wspomnienia. Jednak świadectwo rzeczywistości piekła jest tak samo 
palące. Szczególnie, gdy ma się świadomość, że obecnie na świecie toczy 
się ponad trzydzieści wojen i konfliktów zbrojnych. Piekło ma się dobrze. 
Zmieniają się tylko jego granice. 
 

 



Twierdza 
Solidarność walcząca - podziemna armia 
Igor Janke 

 
Pierwszy uciekł konsul NRD. Atak gazowy wytrzymywał za to dzielnie 
sowiecki generał. Został najdłużej na trybunie, razem z I Sekretarzem 
Komitetu Wojewódzkiego PZPR. Dość długo stała też wicewojewodzina, 
której rozmazał się tusz i wyglądała koszmarnie, miała czarną twarz. Ale 
kiedy wybuchł ogień, wszyscy musieli uciekać. Zbiegając ze schodów, I 
sekretarz przypominał generałowi: „Towarzyszu generale, jedziemy na 
prazdnik”. „Prazdnik” to suto zakrapiane przyjęcie dla aparatu zaraz po 
pochodzie pierwszomajowym. Generał odpowiedział: "Job twoju mat’ z 

takom prazdnikom!" i odjechał. 
To nie fragment political fiction, ale relacja z akcji Solidarności Walczącej w 1983 roku we 
Wrocławiu. Jeden z najbardziej znanych polskich dziennikarzy Igor Janke w pasjonujący sposób 
pisze o najgłębiej zakonspirowanej podziemnej organizacji w komunistycznej Polsce. Ujawnia wiele 
nieznanych dotąd faktów. Opowiada o tym, jak polscy antykomuniści dostali od lewaków z 
niemieckiej Rote Armee Fraktion skanery do podsłuchiwania SB i drukowali połowę wychodzących 
w Polsce podziemnych wydawnictw. Jak w Stoczni im. Komuny Paryskiej rozpoczęli produkcję 
karabinu maszynowego na podstawie instrukcji CIA. Jak zbudowali system podziemnego 
kontrwywiadu i inwigilowania funkcjonariuszy Służby Bezpieczeństwa. Jak przygotowywali zamach 
na szefa śląskiej SB i przez niemal siedem lat ukrywali najbardziej poszukiwanego przez 
komunistyczne władze człowieka – Kornela Morawieckiego. 
„Twierdza” to barwna, pełna scen jak ze szpiegowskich filmów historia o odważnych ludziach, 
którzy w walce o wolną Polskę poświęcili bardzo wiele. To także opowieść o brutalności Służby 
Bezpieczeństwa i o tym, jak można żyć w dwóch rzeczywistościach – podziemnej i oficjalnej. 
 

Tak kochają lemury 
Nowakowska Violetta 

 
„Tak kochają lemury” to zbiór reportaży o ludziach przejętych losem 
zwierząt.  Historie architektki działającej w ekostraży, księdza ze stadem 
baranów, czy prokuratora przygarniającego pupili osób przez siebie 
skazanych opowiedziane zostały z wrażliwością i humorem. Książka 
Violetty Nowakowskiej, teolog i dziennikarki, pokazuje skromnych 
i cichych ludzi spełnionych zawodowo i życiowo, którzy za swój 
obowiązek uważają troskę o każde stworzenie. Reportaże zostały 
umiejętnie i ciekawie uzupełnione fragmentami popularnonaukowymi. 
Prosty, naturalny język opowieści uwypukla ich prawdziwość 

i afirmatywność wypływającą z ducha franciszkanizmu. „Tak kochają lemury” uwrażliwia na 
cierpienia zwierząt, zachęca czytelników do reakcji, podaje informacje praktyczne. 
 


